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BOK VIL PIĄTEK 

W 31 rocznicę 
rewolucji mongolskiej 

Do 
Towarzysza G. BUMACENDE 
Przewodniczącego Prezydium 
Wielkiego Hura.lu Ludowego 
Mongolskiej Republiki Ludowej. 

Ułan - Bator 
Z okazji 31 rocznicy Mongolskiej 

rewolucji ludowej przesyłam narado 
wi mongolskiemu, Prezydium Wiel­
kiego Huraru Ludowego oraz Wam 
osobiście, Towarzyszu Przewodniczą 
cy, najserdeczniejsze pozdrowienia 
w imieniu na•odu polskiell:o i swoim 
własnym. 

~:~::":stawvlKomisja Ordynacji Wyborczej 
n~ g~f;;,~~e~l~~;.~~~=' · powołana P'!::~w~e~!:"ros~!~~„ws~!a!~!!Awcz•GO 
sprawozdanie komisji budownictwa o • Pos. Kruczkowski (PZPR) refero- RP W DNIU 10 LIPCA 1952 R. OTWORZYŁ WICEMARSZAŁEK 

Życzę narodowi mongolskiemu d.a1 
szych sukcesów w budownictwie so­
cjalizmu i walce o trwały pokó.i mię 
dzy narodami, którą prowadzi świa­
towy obóz pokoju i której przewodzi 
wielki Związek Radziecki. 

BOLESŁAW BIERUT 

Depesza 
Marszałka 
Rokossowskiego 

wał z ramienia komisji kultury I IE RZĄ 
rządowym projekcie sztuki oraz prawniczej 1 regulaminowej BARCIKOWSKI. NA POSIEDZENIE PRZYBYLI CZŁONKOW -

rządowy projekt DU Z PREMIEREM J. CYRA!fKIEWICZEM NA CZELE. USTAWY O ZMIANIE ORGANIZACJI 
WŁADZ I INSTYTUCJI W DZIEDZI· 

NIE BUDOWNICTWA 
złożył pos. Beniger (SD). 

Projekt ustawy ma na celu usprawnie­
nie działalności władz w zakresie urba­
nistyki I architektury. 

• 
ljprawozdanie komisji: handlu we­
w11ętrznego I spółdzielczości oraz 

rolnictwa I reform rolnych o rządowym 
projekcie 

USTAWY O OBOWIĄZKOWYCH 
DOSTAWACH ZBOZ 

• 2łotył pos. Dachow (ZSL.). 
Referowany projekt ustawy przewldu­

Je obowiązkowe dostawy zbM: przez: u­
żytkowników gospodantw indywidual­
nych, spółdzielnie produkcyjne, zespoły 

uprawowe, Państwowe Gospodarstwa 
ltolne I Inne uspołecznione gospodarstwa 
rolne. W myśl projektu obow111zek do-
1taw dotyczy tyta, pszenicy, Jęczmienia, 

ewsa I fuleszankl zbożoweJ. 
Projekt ustawy utrzymuje podstawowe 

zasady, które obowll\Zywały w 1951 r., 
wyl<0rzystuje Jednak dośwladczenJe na 
byte przy reallzacJi' planowego skupu 
sbóż w latach ubiegłych. 

Mówca przypomina, że w myłl wska­
sówek Prezydenta Bieruta zawartych w 
referacie wygłoszov.ym na Vll plenum 
KC PZPR, organizacje polityczne ł spo­
łeczne muszą w większym niż dot11d 
stopniu wziąć udział w skupie płodów 
rolnych ł kontrolować, aby wymiary do­
staw obowl11ruJących były zgodne z usta 
wowyml normami, aby tlldne kumoter­
skie stosunki nie wypaczały tych norm 
w praktyce. 

W głosowaniu SeJm ustawę o obowJ11z­
kowych dostawach zb6t uchwalił Jedno­
myślnie. 

USTAWY O PRAWIE AUTORSKIM. Po załatwieniu formalności wstęp 
Ustawie tej przyświeca idea pełnego zhar · ł k B ·k k" 
monlzowania moralnych I materialnych nych w1c:marsza. ~ ar.ci ovi:s l po 
Interesów twórcy z Interesem publicz- dał do wiado~osc1 posło~, ze od 
nym, z dążeniem do wszechstronaego u-I szefa kancelat11 Rady Panstwa o­
dostępnlenla dóbr kulturalnych caremu trzymał przy piśmie z dnia 3 lipca 
narodowi. br. projekt Ustawy Konstytuc~ej 

• 
Po uchwal':nlu przez Sejm usta- przepisy wprowadzające Konsty-
wy o prawie autorskim, wlcemar- t · Pol k' · Rzeczypospolite]· Lu-

szałek Barcikowski zgłasza na podstawie UCJę. S ~eJ . 
art. 57 regulaminu sejmowego I w poro- doweJ, złozony pod obrady SeJmU 
zumlenlu z konwentem senJorów - wnlo ze wspólnej inicjatywy ustawodaw-
sek w sprawie czej Rady Państwa i Rządu. Projekt 
POWOŁANIA KOMISJI ORDYNACJI ten został przekazany· do komisji 

WYBORCZEJ. prawniczej i regulaminowej. 
(Uchwalony przez· Sejm skład Komisji S · · J 'l h ł 
Ordynacji Wyborczej podajemy oddziel- eJm JC nomys ną UC wa ą przy-
nie). jął proponowany skład Komisji Or­
a. W Imieniu komisji finansowo­
...., skarbowej pos. Sobol (SD) refero 

wał projekt 
USTAWY O ZMIANIE USTAWY 
O OBOWll\ZKU SPOŁECZNEGO 

OSZCZĘDZANIA 

W myśl nowej ustawy uczestnicy fun­
duszu „b" mogą pokrywać raty na 1>ań­
stwowy fundusz ziemi i raty elektryflka­
cyJne z nagromad7:onych do 31 crudnla 
1. ub. oszczędności (SFO), o Ile - gdy 
Idzie o wpłaty elektryfikacyjne - są po­
siadaczami mało- ł średniorolnych gospo­
darstw. 

Sejm nrzyJął ustawę bez dyskusji, 
Po uchwaleniu 

USTAWY O ZMIANIE DEKRETU 
O PODATKU GRUNTOWYM 

(szczegóły ustawy podajemy oddzielnie) 
posiedzenie Sejmu zostało zamknięte. 

O terminie następnego posiedzenia na­
stąpią oddzielne zawiadomienia. 

dynacji Wyborczej. Do Komisji tej 
weszli z ramienia klubu poselskiego 
PZPR pos. pos.: Antoni Alster, Ma­
rian Czerwiński, Władysław Dwo­
rakowski, Helena Jaworska, ·wiktor 
Kłosiewicz, Oskar Lange, Roman 
Nowak, Edmund Pszczółkowski i lre 
na Sztachelska; z ramienia klubu po­
selskiego ZSL pos. pos.: Mikołaj Da­
c'iow, l.ffchał Gwiazdowicz, Aleksa.n 
der Juszkiewicz, Józef Ozga-Michal­
ski, Zofia Tomczycł- i Czesław Wy­
cech; z ramienia klubu poselskiego 
SD pos. pos.: Wacław Barełkowski, 
Leon ChaJn, Maria Jaszczukowa, 
Jerzy Jodłowski I Stanisław Kulczyń 
ski; z ramienia kat.-społ. klubu po­
selskiego pos. pos.: Jan Frankowski 
oraz bezpartyjni pos. pos.: dr Hen­
ryk Kołodziejski I Zofl"& Nałkowska. 

I posiedzenie Komisji 
Ordynacji Wyborczej 

WARSZAWA. - DnLa 10 lipca 
1952 r. odbyło się pierwsze posiedze­
nie powołanej na 106 posied1eniu 
Sejmu Komisji Ordynacji Wybor­
czej. 

Na posiedzeniu tym komisja wy­
brał.a prezydium w składzie: 

przewodniczący -
Wacła·w BarcikoW1Ski, 

z-cy przewodn. 
Kłosiewicz, 

wicemarszałek 

poo. Wiktor 

pos. Józef Ozga-Michalski, 
sekretarz - pos. Helęna Jaworska. 

do generała Hodży 
M2rszałek Rokossowski wystoso­

wał do nac::elnego dowódcy sił zbroj 
nych Albańskiej Republiki Ludowej 
generała armii, Envera Hodży, depe­
szę, w '.:tórej czytamy m. in.: 

W dniu śwlęta. bratniej armii al­
bańskiej przesyłam Wam i Albań­
skiej Armil Lmiowej w imieniu 
własnym i w imieniu Wojska Pol­
skiego najserdeczniejsze pozdrowie­
nia. 
Proszę 

Imieniu 
życzenia 
zbrojnych 
dowej. 

"'' imieniu własnym I w 
Wojska Polskiego przyjąć 

dalszego umocnienia sił 
Albańskiej Republiki Lu-

' Wieś zwiększy swó1 wkład do wspólnego dzieła 

Zmiana dekretu· o podaJf u 2runtowym 
służy umocnieniu • spóini między miastem I wsią Dnia 8 lipca br. przybyli do Warszawy 

emigranci polscy z Francji - szykano­
zmian odpowiada klasowym intere- wanJ przez władze francuskie, następnie 
som chłopów mało- i średniorolnych, bezprawnie deportowani na Korsykę za 
interesom naszej goopodarki, spra- Ich zdecydowaną postawę w walce o 

W ostatnim punkcie porządku 
dziennego obrad Sejmu poo. Pu­
tapczuk (PZPR) referowal projeklt 
ustawy o zmianie dekretu o podat 
ku gruntowym. 

Zmiany, jakie wnosi ustawa, wy 
nikają z szybkich posrtępów rozbu 
dowy naszej gospodarki narodow<-j. 
Wkład rolnictwa do tego dzieła, cho 
ciaż stale zwiększa się, jest zbyt 
mały w stosunku do wkładu klasy 
robotniczej, zwłaszcza w warun­
kach jakie wieś obecnie posiada. 
Zmiany oparte są na sprawiedli­
wej, klasowej polityce podatkowej 
na wsi. 

W związku ze stałym wzrootem 
dochodowości gospodarstw rolnych 
i zniesieniem od 1 stycznia 1952 r. 
obowiązku wpłat na FOR, ustawa 
podwyższa górną granicę stawki po 
datkowej. Ustalenle nowej progre. 
sjt stawek przychodowości gospo. 
darstw rolnych Jesi dalszi\ reallza 
c.łą zasady ograniczania kułaka. 

Pos. Stasiak (ZSL) podkreślił od­
mienność celów podatku gruntowe 
go w Polsce kapitalistyczno - ob­
szarniczej i przypomniał - budzą­
ce wówczas powszechne oburzenie 
na wsi - bezwzględne metody a­
paratu skarbowego, który niejedne 
mu chłopu zabierał za Podatek osta 
tnią krowę. 

W przeciwieństwi.e do zasad 
przedwojennych, obecnie główny cie 
żar podatku przeniesiony został na 
bogate gospodarstwa, które płacą z 
ha o wiele więcej niż pracujący 
ctJłop. · 
Przychodowość i dobrobyt wsi 

znacznie wzrosły w stosunku do 
lat ubiegłych - stwierdził pos. Sta 
t1iak - musi więc zwiększać się 
również wkład wsi do dzieła wzma 
gania sił ludowej ojczyzny. 
Szczegółową analiz~ znaczenia 

nowej ustawy na tle wytycznych 
VII Plenum KC PZPR w sprawie 
wzmacniania spójni gospodarczej p,o 
między miastem i wsią dał w swym 
przemowieniu pos. Baranowski 
_iPZPR). 

Nawiqzując do stwierdzonego 
przez Prezydenita Bieruta w refera 
cie na VII Plenum KC PZPR zjawis 
ka przepomoowywania części docho 
dów klasy robotniczej do wsi, mów 
ca Podkreślił, iż skrzywienie w po­
dziale dochodu narodowego dzieje 
się wtedy, kiedy państwo ludowe i 

. . . , . . "ędz rokój. 
wie umocr.1ema spoJm ponll Y Przybyłych wita! na lotnisku Okęcie 

mia~tem a wsią, odpowiada zada- przedstawiciele CRZZ, PKOP, Ligi Ko-
. ł b' ia · botni I blet, Zw. Bojowntków o Wolność I De-

nJOJn ~ ę i.an SOJUSZU ro czo- mokracJę oraz liczne delegacje z pocz-
chłopsk1ego. tarni sztandarowymi. 

~!:sdi!~Ticza coraz więcej świad Hanal ll'olqa •Don 

mechanizacji - dzięki pomocy pań 

KC WKP .(b) 
pozdrawia 
li Konferenc:ę SED 

BERLIN. - Komitet Centralny 
Wszechzwiązkowej Komunistycznej 
Partii (bolszewików) prze słał uczest 
nlkom Konferencji Niemieckiej So 
cjalistyczneJ Partii Jcclnoścl depe­
szę, w której czytamy m, in.: ki~n~::u ~:~Jo~n~fea::~:; nazwany 1·m1·en1·em Len1·na 

&twa. Stale rozszerza się też pomoc Komitet Centralny K omunistycz-
weterynaryjna, agrotechniczna. sieć W ł b d I ł h b nej Partii Związku Radzieckiego 
przedszkoli, ośrodków zdrowia, izb spania a U OW a ZOSłarue W pe ni UrUC omiona 27 m, iirzesyła braterskie pozdrowienia II 
JpOrodowych na wsi. Wlelokrotn.ie I K f · · SED -a 
więcej niż przed wojną s:vnów i có MOSKWA. - Agencja TASS po · al wołżańsko-doński kanał żeglo I on erenc11 • - prze ującemu 

daje: wny długości 101 km. I oddziałoWi niemieckiej klasy robot-
rek chłopskich uczy się dziś w szko I · . · . 
ł h od h R ,., M" · t 6 z 1 :,_ R dz"ec bl cymlański system wodny; mcze3 i mas pracu.iących kraju. 
ac zaw owy;;:. , przy czym np. w aua mis r w w ą.c-n.U a 1 . , • • • 

szkołach przysposobienia zawodo- kiego rozpatrzył.a raport budowni-, _c) donski nawadn.iaj~cy knnał~ ma l_{om1t~~ Ce?t~alny K?mu_nisty~z-
wego młodzież chłopska stanowi ok. czych wołżańsko - dońskiego ·kana- gi~tralny, dolno~donski kanał .oz-: neJ Partu Związku Radz1eck1ego zy-
70 proc. stypendystów łn że~lownego oraz orzeczenie ko- dz1elczy dłu.gośct 72.9 ~~· azowski czy NiemiecJkie.i Socjalistycznej Par-

wszystkie te zdobycze - stw1·~- . .. . . d . K S k ł a kanał rozdzielczy długosc1 92.2 km; tii Jedności nowych sukcesów w d.al „. m1sJ1 rzą oweJ z . o o owem n d) we r · k 1 · 1 ei 
dza pos. Baranowski - zawdzięcza czele w sprawie przyjęcia urządzeń dł Ś~ 

4 
1k1e 0 eJowe ączn szym organizacyjnym umocnieniu 

ją praeujący chłopi stałemu uma.c- wołżańsko - dońskieito kanału że- ugo ci 1? . ~· Partii, w wychowaniu członków Par 
nianiu sojuszu robotnlcr.o-chlop- glownego i stwierdziła, że: Ra-da Mmistrow ZSRR oostana- tiJ w duchu wierności sztandarom 
sklego, zawdzięcza.ją przede wszyst . . wia: marksizm·1-leninizmu, sprawie inter 
kim wlelk'iemu WYSllkowt klasy ro- Zad~me postawione prz.ez rząd w 1) dokonać otwarcia wołżańsko- nacionali:mm proletariackiego. 

sprawie budowy i oddania do eks- dońskiego kanału żeglownci;to w nie · 
botnfczej. Toteż w odpowiedzi na ploatacji wołżańsko-dońskiego kana dziele 27 lipca br. i wpr0wadzić cd Jesteśmy ~łębok? przekonani,. że 
codzienne przykła-0.y oddania I bo- lu żeglownego, Cymlańskiej Elek- tego dnia regularną żeglugę stat- kl:asa . robotrucza. 1 mas! pracuJ ~ce 
ha:~erstwa klasy robotnJczeJ, musi trowni Wodnej i urządzeń dla na- ków pasażerskich i tawarvwych o- Nienuec zapewnią pomyslne spełme­
zwiekszyć się wkład wsi w wielkie wodnienia w pierwszym etapie 100 raz rozpocząć eskploątację Cymlań- nie historycznego zadania utworze­
dzieło nam:ego socjallstycznego bu- tys. ha nawiedzanych przez posuchę skiej Elektrowni Wodnej i pierw- nia jednolitych, niezawisłych, demo­
downłctw~ . ziem w obwodzie rostowskim - zo- szych odcinków urządzeń na\'1adnia kratycznych i miłujących pokój Nie-

Zg~aszaJąc w imieni~ klubu PO- stało W'Jkonane w ustalonym ter- jących. miec. 
>elskiego PZPR poparcie dla pro-1 minie 2) zobuwiązać Ministerstwo FlOlty 
1ektu ustawy, pos. Baranowski · Rzecznej do zapewnienia regularnej 
c;twierdz:il, iż treść dokonanych W !altach 1949-1952 zbudowano: żeglugi statków pasażerskich ua li Wycieczka chłopów 

powróciła· z ZSRR 

-ut 
PRAGA. - W dniu 8 

lipca Prezydent Gottwald 
przyjął na audiencji nad 
zwyczajnej ambasadora 
;z;uB w .C:aechoslowaddeJ 

Republice Demokratycz­
nej - A. Bogomołowa, 
który wręczył listy uwle 
rzytelu.Jające ~rezydenio-

~ 

PARYZ.· - W całej 
Francji trwaJą pr!lygoto­
wanla do uroczysti!go ob 
chodu tradycyjnego świę 
ta 14 lipca - rocznicy 
zdobycia Bastylii. 

* * * PEKIN. - 10 lipca u-
płynął rok od dnia roz­
poczęcia rokowad w spra 
wie rozejmu w Korei. . 

Jak podkreśla korespon 
dent Agencji Nowych 
Chin, w dr1 t 10 lipca 1952 
r. odbyło się w Panmun­
dżonle .101 posiedzenie de 
legacji obu stron w pel­
_!Ym 1kładzle.. 

niach Moskwa - Rostów oraz Sta­
lingrad - Kałacz 

3) zapewnić wykorzystanie 
gii elektrycznej Cymlańsk,_ej 

trowni Wodnei dla potrzeb 
twa i przemysh1 

* • • 

ener­
Elek­
rolnic 

MOSKWA. Prezydium Rady 
Najwyzszej ZSRR postanowiło na 
wniosek Rady Ministrów ZSRR 

WARSZAWA. - ID bm. powróciła do 
kraju 117-osobowa wycieczka aktywistów 
POM I członków spół:lzlelni Jlrodukcyj­
nych, która przez dwa tygodnie przeby­
wała w Związku Radzieckim. 

Swolinl bogatymi wrażeniami z go~cl­
ny w Kraju Rad uczestnicy wycieczki 
podzielili się podczas uroczystego sµot­
kanla ze słuchaczami Państwowej Cen­

KC WKP(b) nazwać Kanał Wołga. tralneJ Szkoły POM I spółdzielni pro­
Don wołfańsko-dońskl kanał źt1• dukcyjnych w Ursynowie. Na spotka-

" . · I i1 nie to przybyli witani serdecznie: wlce-
glowny, im. Wlo!fzimlęrza !!_cza I marszałek sefmu Roman zambrowski 1 
Lenina'. ł wicepremier Antom Ji;orz;Ycld. - -



STR. 2. 

I 
Czarne • 

I białe 
W Austrii ukazala się w ma-1 

sowym wydaniu „Czarna księ­
ga" o wojnie bakteriologicznej, 
która udowadni a, że Ameryka 
nie przygotowywaii się do niefJ 
już od wielu iat. I 

Tera.z nie obca już 
będzie nikomu 
ta czarna prawda 
o Białym Domt•. 

(Z prasy). 

Feb. 

Przemysł farmaceutyczny 
uruchomił produkcję 
chloromycetyny 

WARSZAWA. - Przemysł farmaceu· 
tyczny uruchomił ostatnio produkcję cen 
nego leku - chloromycetyny, Dzięki 
temu pracownicy służby zdrowia otrzy­
mali nową skuteczną broń w walce z 
chorobami, a szczególnie w zwalczaniu 
tyfusu brzusznego, schorzeń przewodu 
pokarmowego I Innych chorób. 

Prace badawcze nad otrzymaniem dro 
gą syntezy chloromycetyny, zapoczątko· 
wane puez prof. dr Janusza Supniew­
skiego z Akademii Lekarskiej w Krako· 
wie podjął zespół pracowników Instytu· 
tu Farmaceutycznego z mgr. Jerzym 
Wolfem na czele. 

W wyniku wielomiesięcznych, trudnych 
prac wymagających przeprowadzenia 
wielu analiz I prób laboratoryjnych, ze­
spól Instytutu opracował oryginalną me­
tod'l otrzymywania syntetycznej chloro· 
mycetyny na skalę przemysłową. 

waga, 
delegaci I 
· ·na Zlot. 

Pamiętaj, że każdy delegat na 
Zlot powinien obowiązkowo za­
brać ze sobą: menaż,kę, miskę 
lub garnuszek blaszany o pojem 
ności 1 litra, łyż!kę, widelec 
i nóż, koc, płaszcz, ręcznik, my­
dło, przybory toaletowe, szczot­
kę i pastę ~o butów, igłę i nici, 
notatnik i ołówek, wyżywienie 
na czas przejazdu do Wa:rszawy. 

Pożądane jest, ab;y !każdy dele 
gat przywiózł ponadto przeście­
radło, plecak lub chlebak, latar­
kę elektryczną, irultrumenty mu 
zyczne. ZMP-owcy, poza zwykłą 
koszulą, przywożą ze sobą ko­
szulę zetempowską z emblema­
tem. Młodzież niezorganizowana 
przyjeżdża w ubraniach dowol­
nych. 

Każdy delegat otrzyma na pod 
stawie karty uczestnictwa: kartę 
bezpłatnego przejazdu ze stacji 
kolejowej w miejscu zamieszka­
nia do Warszawy i z powrotem, 
karnety wyżywieniowe, zakwa­
terowanie. 

Z wszystkimi pytaniami l wąt 
pliwościami zwracaj się do Two 
jego sekcyjnego lub zespołowe­
go. 

,,EXPRESS ILUSTROW ANT,' .Nr 16S 

Miasto i wieś wzm~cniajq spójnię• • ~~ 

We wsp o I ny m I n Ie res Ie „:!· ~"b~j!;~:;~,.J.nr.'j~~; 
należy podnieść produkcję gospodarstw rolnych ;~ą0;~en~e c~~~~~fu j~!~dcJ~~~.p~~; 

pis: Czyste i suche butelki nalezy 
napełnić możliwie suchymi jagoda­
mi. Po zakorkowaniu butelki wsta­
wiamy do garnka napełnionego sia­
nem (aby nie popękały) i gotujemy 
około 20 minut. Po wyjęciu z siana, 
gdy butelki ostygną, zalewamy kor 
ki lakiem lub pechem. Tak przygo­
towane jagody posłużą nam w zi­
mie do przyrządzania smacznych i 
zdrowych zup i legumin. 

Wiele zmieniło się w życiu na 
szej wsi po obaleniu władzy kapita­
listów i obszarników. Przed chłop 
stwem stanęła wspaniała perspekty­
wa rozwoju gospodarczego i kultu 
talnego. 

poderwania normalnej wymiany mię I na VII Plenum KC PZPR Prezydent 
dzy miastem a wsią. Bierut: 
Kułacy i spekulanci chcą wbić „ ... wzrost wydajności z. ha to 

klin w spójnię między miastem i wzrost dobrobytu samych. ch.lo-
wsią. Godzą więc w żywotne intere- pów, poiepszenie warunków zcto-
sy robotników i chłopstwa pracu- patrzenia całej ludności, prz?)-

Po raz pierwszy chłop uwolnił się 
dzięki sojuszowi z klasą robotniczą 
z jarzma wiekowego ucisku, pozbył 
się raz na zawsze „pana", stał się 
pełnoprawnym współgospodarzem 
swego kraju, przestał żyć w nędzy 
i głodzie, dźwignął się i odetchnął peł 
ną piersią. 

jącego. Cementowanie spójni odby- spieszenie uprzemysłowienia kra-
wa się jedynie w warunkach nie- ju, to wzrost sił państwa i całego 
ustępliwej walki z kułactwem. narodu". 

W walce tej stale rośnie i po- Chłopi wiedzą, że mowa tu o za-
głębia się świadomość pracującego opatrzeniu klasy robotniczej w prze 
chłopstwa. Rozumie ono swoją ro- widziane ustawami i kontraktacją 
lę w budownictwie socjalistycznym. ilości zboża, :ziemniaków, mięsa, role 
O roli tej mówił w referacie swym ka i innych produktów rolnyc~. 

Odpowiadamy: 
KAZIMIERZ BARANOWSKI Z LODZI. 

- Zakres działalności PPK „Ruch" o­
bejmuje wyłącznie sprzedaż gazet, cza­
sopism I książek. Jeśll chodzi o artyku­
ły z branży spożywczej, sprzedażą ich 
zajmują się kioski MHD. 

Po raz pierwszy od setek i dzie­
siątek lat dziecko chłopskie uwolni­
ło się od poniewierki i tułaczki za 
chlebem, od beznadziejnej trbski, o 
swą przyszłość, znalazło nareszcie w 
swej ojczyźnie szerokie możliwości 
zdobycia wiedzy, zawodu i pracy. 

Sprawa Niem:ec: - to sprawa poko:ul 

Solidaryzujemy się z walką 
narodu niemieC'kiego o zjednoczone, 

demokratyczne państwo 

MIK, OSTROW WLKP. - Dwuletnie Te 
chnilmm Weterynaryjne znajduje się m. 
inn. we Wrześni, w woj. poznańskim, o­
raz w Bydgoszczy przy ul. Marchlewskie 
go. o warunkach przyjęcia dowie 1lę 
Pan w sekretariacie szlrnły, 

Uprzemysłowienie Polski i realiza­
cja Planu 6-letrJego utrwalają i roz­
szerzają te zdobycze mas chłop­
*ich. Miliony chłopów, ich synów 
i córek znalazły pracę w przemy­
śle. Miliony rodzin gospodarskich, 
zwłaszcza małorolnych, czerpie do­
datkowe dochody z pracy w mieś­

W odświętnie udekorowanej świetlicy PDT w Łodzi zebrali się 
wczoraj pracownicy różnych Instytucji z terenu śródmieścia. Na zebra­
niu, zorganizowanym przez Łódzki Komitet Obrońców Pokoju, wypo­
wiadano się w sprawie rozbiela Niemiec i wojennej polityki impertall­
stów w NiemCf.ech zachodnich. 

B. c. Z LODZI. - Radzimy zwrócU się 
do Państwowego Instytutu Wydawnicze­
go w Warszawie. 

JAN HANUSZ z LODZI. - Cen'trala 
Wynajmu Filmów znajduje się w War­
szawie przy ul. Marszałkowskiej 56. 

z. IRENA. - Radzimy zwrócić się do 
kierowniczki świetlicy. Niewątpliwie 
znajdzie ona sposób na zorganizowanie 

cie. Zniknął na zawsze na wsi na- Po referacie przedstawiciela ŁKOP 
szej problem „zbędnych ludzi". Na red. Orłowskiego głos za.brał m. in. 
chłopie nie ciąży więcej troska o ry ob. Kubiak. 
nek zbytu dla plonów swej pracy, - Sprawa jedności Niemiec, do 
nie ciąży na nim groza długów i czego nie chcą dopuścić imperialiści 
wydziedziczenia. anglo-amerykańscy, jest sprawą I 

Analfabetyzm, który przed wojną światowego pokoju. Podpisany przez 
obejmował więcej niż jedną czwar- marionetkowy rząd „układ ogólny" 
tą część ludności wiejskiej został i wskrzeszana przez amerykańskich 
zlikwidowany. Pod strzechy zawę- okupantów i ich faszystowskich słu­
drowały książki. W izbach chłop- gusów armia niemiecka - to broń, 
skich lśni coraz więcej lamp elek- skierowana przeciwko pokojowi, 
trycznych. Życie chłopa polskiego przeciwko naszej granicy na Odrze 
stało się lżejsze. i Nysie. 

· Kraj nasz dzięki ofiarności i wy-
Osiągnęły to wszystko masy chłop siłkowi całej ludności z klasą robO't­

skie przez braterski sojusz z klasą niczą na czele siaje się cocaz silniej 
robotniczą. Pod kierownictwem szy, tak jak potęi..nieje z każdym 
klasy robotniczej chłopstwo bie- dniem światowy obóz pokoju. 
dniacko-średniackie jest współgo- Po dyskusji zebrani uchwalili re-
spodarzem kraju. Na chłopie więc 
spoczywa współodpowiedzialność za zolucję, w której czytamy m. in.: 

„Imperialiści amerykańscy i Ich 
losy państwa, za przyszłość narodu. francuscy oraz angielscy satelici, 

Pomoc, jaką państwo ludowe oka- J>Oj}pisując z odwetowcami z Bonn 
zuje wsi, jest ogromna. Sumy zebra separatystyczny tzw. „układ ogól-
ne z wpłat podatkówych wracają na ny", chcą tym samym przypleczę-
wieś w postaci nawozów sztucznych, tować swoją politykę podziału 
traktorów, maszyn rolniczych, arty- Niemiec l przekształcić Niemcy 
kułów przemysłowych, książek i po-
życzek. 

Rola chłopstwa w umocnieniu 
spójni wymaga podniesienia produk 
ej! roślinnej i hodowlanej. Podno­
sząc produkcję swych gospodarstw, 
chłopi pracujący służą lepszemu za­
opatrzeniu miast i przemysłu, a za­
razem swemu własnemu intereso­
wi. Większa bowiem produkcja rol 
nicza zapewnia wyższy dochód dla 
każdego gospodarstwa, zapewnia 
również dalszy wzrost naszego prze 
mysłu, a zatem lepsze zaopatrzenie 
wsi w produkty przemysłowe, na­
wozy sztuczne, maszyny i inne towa­
ry codziennego użytku. 

Wywiązując się ze swych zobowią 
zań, chłopi pracujący wspierają pań 
stwo w skutecznej walce z kułakiem 
i spekulantem, którzy zmierzają do 

Czasopisma radzieckie 
zyskują nowych 
prenumeratorów 
Dorosłym ludziom przypominały 

się czasy szkolne, kiedy na kursie 
języka rosyjskiego zaczynali sylabJ­
zować pierwsze rosyjskie słowa z 
podręcznika. Ale trud się opłacił. 

Dziś już przeszło 38 tysięcy osób 
z Łodzi i województwa nie tylko 
biegle czyta, lecz również prenume„ 
ruje już prasę radziecką. 
Największą liczbą prenumerato­

rów może poszczycić się powiat ra­
domszczańsJd. 

• 1 lekcji tai1ców ludowych 1 towarzyskich. 
za.chodme w kolonię 1!.SA, w bazę j A. B. _ Redakcja nie pośredniczy w 
wypadową dla agresJl hlUerow- sprawach przydziału mieszkali.. Naleiy 
sko - amerykańskiej, skie1·owanel się zwl'ócić do komisji bytowo-mleszka­
przeclwko ZSRR, polskim grani- ~~j-:'.eJ w zakładach, w których pan pra-

com na Odrze j Nysie, przeciwko CZYTELNIK ZE SlUERNIEWIC. -
demokracji ludowej i wszystkim Szczegółowych inlormacJI udzlell Panu 

• • • Zarząd Powiatowy Związku Samopomocy 
stłom postępu l pokOJU na całym Chłopskiej w Skierniewicach. 
świecie. MARIA GRZĘDOWSKA. - Proszę się 

W obliczu amerykańsko - hitle- udać do Centrali Zbytu Produktów Prze­
rowskiego spisku i odbudowy myslu Węglowego, Lódź, ul. Przejazd 20. 

• STAŁY CZYTELNIK. - Należy się 
Wehrma-0btu całkowicie sohdary- I zwrócić do klerowqika właściwego ko­
zujcmy się z walką, narodu nie- \ mlsarlatu MO. Nlewątpliwle spotka slę 

I k . · d czon de okrn Pan z pomocą. m ee 1ego o ZJe no e m ... - JAN szuMA~SKl. - żądanych lnfor-
tyczne Niemcy", (h) macjl udzieli Panu związek zawodowy. 

Na "dziec.ięcym terenie'' 

Wydział Wczasów Stołecznej Rady Narodowej uruchomił w Parku Kultury na 
Bielanach tzw. teren dZleclęcy. Dzieci przebywające tam codziennie w godzi· 
nach od 9 - 20 pod troskliwą opieką wy kwalifikowanych Instruktorów i pielę­
gniarek, mają do dyspozycji różne gry, zabawy sportowe, dziecięcą czytelnię Itp. 

Na zdjęciu: dzieci na huśtawce. 

Codzienna nowelka „Expressu" J. Muratow 
(odznaczony Nagrodą 
Stallnowską za swoje 
„Opowiadania z Bu­
kowiny") 

Chorbut pociągnął mówcę za rękę i 
nął: 

mruk- I zamiary knuje on na przyszłość? Cicha wo-· 

Ziemia ludu 
To było w czerwcu roiku 1940. I - Słiuchajcie, słuchajcie tylko! Nazywa 
Całymi gromadami my, chłopi bukowiń- się Fanko! I my również mamy we w.si jed­

ocy, szliśmy na spotkanie naszych wybawi- nego, który się nazywa Panko! Niech mnie 
cieli. Bóg pokairze, jeśli to nie są tacy sami chłop-

Jaiko pierWS'Ze dopadły maszerującej ko- cy jak nasi! 
lumny wojsk rad.t.lookich dziewczęta. Chwi- Kiedy potem nadbiegła hurma dzieci, my, 
la, a żołnierze, ich czapki i karabiny pokty- starsi, i·adzi czy nie radzi musieliśmy ustą-
te były pękami kwiatów. pić z placu. · 
Młode kobiety i brodaci staircy, wszyscy, Wytłumaczcie mi, jaki instynkt tkwi w 

którzy nadbiegli, otoczyli nadchodzących. sercach tych maleństw? Zdarza się, że kiedy 
Witajcie! taki mały pędrak zobaczy obcego człowieka, 

- Bądźcie pozdrowieni! Witajcie! cho.wa się za płot i w żaden sposób nie mo-
0 radosna chwi'lo! Cywilni i żołnierze żesz go stamtąd wywabić. A tu, patrzcie tyl­

brali się w ramiona, ściskając i całując, jak ko! Mały szkrab, zanim spostrzegłeś się, 
bracia. Stacy Chorbut oezalał nieledwie z wskoczył na plecy młodego lejtnanta i spo­
radości. Biegnąc od jednego żołnierza do gląda na świat z miną zdobywcy„. 
drugiego, wypytywał każdego: Podczas uroczystości oficjalnego powitania 

- Byli tacy, którzy cierpieli za słuszną 
sprawę, ty jednak siedziałeś za konie! . Złaź 
więc, bracie! 

I talk zaczęła się dla nas wolność! 
Jeszcze pairę dni przed w_ejściem Czerwo­

nej Armii pan Bilgraf oraz inni dziedzice I 
kułacy uciekli od nas. Wyjechały również 
żona i córka kulaka Hudika, on sam jed­
nak nie opuścił wsi i zjawił się na~et wraz 
z innymi na uroczystość powitania Czerwo­
nej Armii. On też pierwszy zdjął kapelusz, 
kiedy zaczęto śpiewać Mięćłzynarodó~ę. 

Stara plotkarka Winzuczycha w &ukni, 
która kiedyś należała do córki Hudika, włó­
czyła się po wsi, gęsto trajkocąc o tym, że, 

jeśli nawet Hudik był kiedyś kulakiem, jed­
nakże nie zaszkodził on nikomu, obecnie 
zaś, kiedy opuściły go żona i córka, należy 
raczej litować się nad nim. 

- Jak się nazywasz, panie towaTzyszu? Czerwonej Armii nasitrój stał się jeszcze - Istotnie, Hudik bardzo się zmienił -
- A „pan towarzysz" uśmiechał się na- bardziej podniosły. powiedziałem raz do Bernika. - A może 

turalnie, że tytułowano go „panem" i odpo- Bernik wygłaszał piękną przemowę, nie zrozumiał on w końcu, że my, biedni chłopi, 
wiadał: skończył jej jednak, ale do głębi wzruszony mieliśmy jednak słUS'Lność? Nawet nie pro-

- Nazywam się Iwan. rzucił się w ramiona młodego kapitana, któ- testował, kiedy musiał opuścić swój dom. 
- Sergiusz - mówił drugi. ry przyjął na1SZą chorągiew. Mieszka teraz jako komornik w nędznej 
- Fanko - uśmiechał się inny. Naturalnie nie obeszło się bez małych chacie Tereszczenki, nikt jednaik nie słyszał, 
Chorbut uderzył się dłońmi po udach i incydentów. Kiedy Smoliuk wyszed~ na aby się skarżył kiedykolwiek. 

potem zaczął krzyczeć tak llłośno. jak gdyby trybunę i zaczął się szeroko rozwodzić nad - I ty gotów już jesteś podać mu rękę? 
otaczali i;:o sami. złu.si: · tym. że Rumuni :wtr9cili go do y;ięzienia, I - mruknał a.niewnie Bemik. ...- Ale jakie 

da brzegi rwie! 
- O, ten nie jest już dla nas niebezpie­

czny! - uśmiechnąłem się. Wybiliśmy 

mu już kły! U kogo zresztą znajdzie opar­
cie? Z cz.asem przyzwyczai się do nowego i 
zmądrzeje! 

- Czego Jaś się nie nauczył za młodu, 
nie nauczy się również i Jan„. Ja tam nie 
wierzę kułakom! Musimy być czujni: i to 
jest przykazanie chwili! 
Późną godziną wieczorną wychodziliśmy 

chętnie w pole. Maria i ja. Szliśmy wąską 
miedzą, wijącą się wśród pola złotej pszeni­
cy i wysokiej kukurydzy. 

Kiedy raz szliśmy tamtędy, a promień za­
chodzącego słońca rozzłocił dojrzewające 
pola, zapytałem: 

- No i co, czy mamy nareszcie tyle, że 

nie musimy żyć w nędzy i my 1 nasze 
dzieci? 
Spoglądałem jak zaczarowany na wspa­

niały obraz otaczającej nas przyrody. Przed 
nami leżało pole, które ongiś należało do 
dziedzica, ja zaś pomyślałem: 

- I co się właściwie zmieniło tutaj, w 
tym polu? Ta sama gleba, to samo zboże„. 
A jednak spogląda się na nie zupełnie ina­
czej teraz, kiedy nie należy ono już więcej 
do dzied.t.ica, ale do .nas samych - do całe­
go ludlL 

.Opr, B. 
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Zniwa! Przykładem może być MPK 

Troska o matkę i dziecko 
przebija z ustaw państwowych 
Powinna też cechować 

kierowników wszystkich zakładów pracy 
$wiadomość, że zostanie matką - jest dla kobiety najwięk~Ym 

szczęściem, zwła,1tcza teraz, zwłaszcza w Polsce Ludowej, gdzie macie­
rzyństwo jest ot&czane szacunkiem i opieką, gdzie kobieta nie musi 
trwozyć się o los dziecka, nic nie p-0winno przesłaniać szczęścia przys:i:­
łej ma.tki. 

A jednak zdarza s.ię, ze do referatu ochrony pracy kobiet przy ul. 
Piotrltowsikiej 113 przychodzą młode robotnice, pracownice - przy­
szłe matki i matki niemowląt, których skrzywdziło bezduszne, złośliwe 
czasem postępowanie jakiegoś biurokraty ... 

W woj. łódzkim zespól PGR - Leszno E · b · k ł · D · 1a K ·' k kł da zl 
(pow. łęczycki) rozpoczął już sprzęt 1Ż'b1eta Am rozm - po ozn.a I .arue as1ns a, na .ar c {a z 
Jęczmienia ożimego przy pomocy radztec zatrudniona w Dzielnicowej Radzie Państwowych Zakładów Wydaw-

kiego l<0mbajnu. · Narodowej Łódź-Północ, otrzymała nictw Szi'.rnlnych otrzymała zwolnie-
Sprzęt kombajnem w dużym stQpntu u- wymówienie pr.acy, gdy znajdo- nie z pracy będąc w 6 miesiącu ciq-
łatwla I przy!iplllsza pracę w tym naj-
. gorętszym dla rolnictwa "Oł<resie. wala się w 6 miesiącu ciąży. · ży. 
Na zdjęciu: radziecki kom;.,a~n, prowa• Podobnie w czasie ciąży zwolni1J- A przedeż obowiązująca ustav.~a 
dżony przez kombaJneta Kazimierza no z pracy w Biurze Projektowani.a mówi: 
Zapotocznego, w czasie pracy na polach ZakiJa,dów Wlókienhiczych Elżbietę „Umowa o pracę z kobietą ciężar r rzeba ieszcze zaczekać... • PGR c-A:e?nf~t. Szarfharc: Kempę. •I ::kl~~~:~ p;:~~~ac~1:z~l:a~~~~y~ 
Zeby wypasc 1ak naiokozolei miesiqce, r..ie może być wypowie-

- I co pan powiesz na to? - za- · • ••• dziana ani zerwana tak w całym 

~~'.~::,~:5~ Pierwsze podarki od młodzieży ;:~~·~:.:,~::p~~··p:;:: 
_ Bardzo przepraszam, ale nie ł 

1 
w To są konkretne przykłady łama-

wiem, o co panu.chodzi... JWYS ano ·iuz· n· a z ot do arszawy nia prawa. w wyniku interwencji 
_ o co chodzi? o warzywa, a referatu ochrony pracv· kobiet wy-

d t 1. · 'd s · · powiedzenia pracy musi.ały być a-
e a iczme o pom.1 ory. P?Jrz pan I Młodzi robotnicy, studenci I uczniowie łódzcy chcą, by miasto Ich· nulowane. 

na te cene. C? rri1 z teg?• ze mł?d?' było repreżentowane w dniach Zło tu jak najokazalej. 
k.artofel c~y mszy kal~f!Or stameh, Około 30 członków różnych zespołów artystycznych zebrało się na Troska 0 matkę i dziecko przebl-
k1.edy pomidor J,rnsztu. Je 2. 6 złoty.eh. ,,obozie treningowYm" w MDK w Łod:tł, gdzie odbywają próby przed ja z ustaw pailstwowych, troska ta 
k 1 Albo u ł · .iest widoczna w najwyższej usta-

~ o. . . mai:iy 'P~ec 1 cz owi~K Występami w Warszawie. Prawdopodobnie już 17 lipca wyjadą oni do wie, jaką jest konstytucja. w pr.)-
s1ę poci Jak mebosk1e stworzenie stolicy. 
albo też luty ze ślizgawką i torem je-kcie Konstytucji Polskiej Rzeczy-
saneczkowym. Czy te ogrodniki Wcześniej jednak od zespołów za-\ bohaterskiej młodzieży walczącej o- pos·politej Ludowej dużo uwagi je;;;t 
zwariowali, czy co? prezentują warszawianom łódzką chotniczo o wyzwolenie Korei. poświęcone opiece nad matką i 
Postanowiłem wytłumaczyć rze- młodzież... piękne podarki ptzy- Dla .młodzieży Vietnamu młodzi dzieckiem. Poradnie, nrzychodnie, 

czowo nieznajomemu powód utrzy- gotowane na Zlot. robotnicy ze Spółdzielni Pracy przy coraz gęstsza sieł żłobków, izby 
mywania się wysokich stosunkowo Pierwsze transporty starannie wy . ul. Jaracza 47 tkają wspaniały pro- porodowe powstaiące na wsfach -
cen pomidorów. konanych albumów, narzędzi, chu- porzec z pozdrowieniami dla walczą to wynik rea-lizacji tych ustaw. 

_ Widzi pan, zawiniły przymroz- stek posłano już do Warszawy. Inne cych o wolność przyjaciół, zaś dwie W zakładach pracy kobie~a cię-
ki majowe. Sadzonki pcltnidorów J młodzież przekaże w najbliższych precyzyjne wiertarki przekazali na żarna jest swzególnie troskliwie 
ogórków trzeba było przesad:tać je- dniach Zarządowi Łódz;kiemu ZMP. Zlot chłopcy z zasadniczej szkoły traktowana. PrzY'kładem może b:vć 
szcze raz:, wskutek czego na grun• Uczniowie Technikum Przemysłu metalowej przy ul. Kopernika 41. to, że w Miejskim Przedsiębiorstwie 
towe. pomidory I ogórki musimy je- Włókienniczego wykonali piękny Komunikacyjnym konduktorki, mo-
szcze zaczekać. Na razie trzeba się kilim z utkanym na niebieskim tle Pi"osenk•I tornicze, spodziewające się dziecka 
zadowolić Inspektowymi, a te są wielkim emblematem ZMP. Mło- są przesuwane do lżejszych prac -
drożs,.;e, rozumie pan. dzież z Drukarni Wojskowej prze- t . · . t do obsługi punktów kontrolnych, 

- Nie bardzo. o wiele ile ogrod- każe członkom delegacji młodzieży ez ' ]tJZ ~o owe do pomocniczych prac biurowych. 
niki przeflancowali jeden raz wa- chińskiej wielki albtim. oprawiony Na _Zlot warszawski przygotowa-
rzywa' to d·laczego cene na n·1e pod- w skórę, w którym Umieszczone zo-

l · d ki · d no wszy$tko - nawet piosenki. 
nl·es'li' ki'lka raży? A "'-kz· „ 88-. 0 staną listy młodzieży o z eJ o R t . k 

. ..., "' m ozs rzygn1ęty został już kon urs 
dlaczego te inspektm-owe nie mogą otwarty na piosenki i przyśpiewki 
by(: tańsze? pod hasłem „Z piosenką, w walce, 

- W województwie łódżkint, w ~-A, 8 I pracy i zabawie", ogłoszony w 
odróżnieniu na przykład od wtoc'" • , związku ze Zlotem. W wyniku -
1awskie~o. bardzo malo jest inspek- C~VJ-.. -.,..L ... 'ICt. szereg młodych autorów otrzymało 
tów, więc popyt przewvzsza znacz- _ ~ rw Ir nagrody, a cała młodzież - nowe, 
nie podaż. Oirrodpiczy Zakład Han- .Pl S .._A 4• piękne piosenki. 
dlowy skupuje przeciętnie po 2 tony c..,. Wśród nagrodzonych autorów jest 
pomidorów dziennie, gdy n()rmalnie również łodzianin - Adam Ban-
o tej porze szł? i 20 ton tego owo- drawski - artysta malarz, który na 
cu„. Do Łodzi za daleko! pisał' piosenkę pt. „Jechałem na 

- To znaczy się, że mam się o- Kraków". 
bejść w tym roku bez; pomidorów. 
Czy wszak tak? 

- Nie, tylko trzeba jeszcze po­
czekać. Pomidory i ogórki gruruto­
we będą za cztery tygodnie i wtedy 
cena ich na pewno spadnie„. 

Nieznajomy odszedł wzruszając 

rom!onami. Zdaje się, że go nie 
pr7ekonałem. Zresztą i mnie ogar­
nęły pewne wątpliwości. Wpraw­
dzie ogrodnicy są od tego, żeby 
przesadzali, ale z tymi pomidora­
mi to już chyba za bardzo przesa-
dzają„. . S!WRPION. 

Specjalny Komitet 
dbać będzie 
o podniesienie 
stanu sanitarnego 
Łodzi 

Mimo że niedawno cała Łódź ży­
ła pod hasłem „Miesiąca czystości", 
stan sanitarny naszego miasta pozo 
stawia jeszcze wiele do życzenia. 
Wiele podwórek, domów, ulic, a na 
wet sklepów potrzebowałoby · przy­
najmniej jeszcze jednego takiego 
„miesiąca". 
Sptawą stanu sanitarnego zajmie 

się obecnie utworzony Komitet Czy 
stośoi Łodzi, który specjalny nacisk 
położy na akcję profilaktyczną prze 
ciwko chorobom zakaźnym. 

Drogi ExpressłP.f 
My, mieszkańcy Tuszyn-Lasu 

Poddębicy, zwracamy się za Twym 
pośrednictwem dó odpowiednich 
wladz .z pro§bą, aby za.lożyŁy w na­
sz'l)m rejoni.e. sklep wielobranżowy. 
w którym miejscowa ludność mogla­
by się zaopatrywać w niezbędne ar--
tykuiy. ' 

Obecnie bowiem po takie art1fku· 
?11, jak: mleko, śmietana, ziemniaki, 
owoce czy warzywa, zmuszeni jeste-. 
śmy jeździć do odległej Łodzi ·lu'I>· 
zaopatrywać się w nie u prywatnyc11 
handlarzy, żądających wyg6rowa­
nych sum. Istniejący tu sktep GS 
jest slabo zaopatrywany, a takich ar 
tykulów jak wyżej wymienione ·u< 
ogóle nie prowadzi. 

Poza tym w pobliźu rtie ma skladu 
opalowego. Węgiel sprowadzamy : 
Tuszjjna, placąć najętym furmanom 
poważne kwoty. 

(60 podpisów) 

List z wakacji 

-Wesoło i miło! 
Tym razem napisali do nas uczest 

nicy kolonii letniej, zorganizowanej 
przez Zjednoczenie Budownictwa 
Miejskiego w Łodzi. 
„Jesteśmy w Remiszewicach Oko 

lica .bardzo pięlma. Budynek, w któ 
rym mieszkamy, otoczony jest sta­
rym parkiem, przez który przepły­

wa mała rzeczka Wolborka .,.- czy~ 
tamy w liście. - Gramy w piłkę, 
płazujemy, uczymy się pły\\'laĆ. 

Krótko tnówiąc - doskonale spę­
dzamy wakacje. Czas pobytu na ko 
lonii upływa nam wesoło i miło!" 

A my bardzo cieszymy się razem 
z ·wami, że po całorocznej nauce ma 
cie tak piękne wakacje! 

Dzięki zobowiqzoniom 
młodych robotników 
lokatorzy wcześniej 
wprowadzq się do domu 
Młodzi ll."Obotnicy z Miejskiego 

Przedsiębiorstwa Im„talacyjnego w 
Łodzi z brygady ob. Jankowskiego 
postanowili uczcić Zlot Młodych 

Przodowników oddaniem do dnia 15 
lipca całkowicie wy'kończonego do­
mu przy ul. gen. Swierczewskiego 
51. 

Z powodu nawału pracy dom ten 
miał być oddany mieszkailcom w 
późnie(jszym terminie i jedr1ie 
dzięki zobowiązaniom już za kilka 
dni zamieszkają w nim pierwsze 
rodziny. · 

Czyn Zlotowy 
skięgo przyniesie 
oszcządnośdi. 

bryg.ady Jankow­
pa'ństwu 1.500 zł 

(u) 

Kronika dnia 
Zebranie publiczne, na którym ob. Cze 

sław Szczepaniak wygłosi referat pt. 
„Walka o zjednoczone, pokojowe, demo· 
kratyczne Niemcy" organizuje Miejsk.\ 
Komitet Stronnictwa Demokratycznego 
w Łodzi. Odbędzie się ono w dniu 13 
lipca br., o godz. 10, w sali Zw. Zaw. 
Pracowników Gospodarki Komunalnej, 
ul. Wólczańska 5. 

W zakładaćh wlóbi ~nniczych przy­
szłe matki z tkalni i przędzalni 
przenoszone są do pracy w ,wykoń­
czalni lub przy prze.bieraniu cewek. 

A jedneJc, jak wskazują nasze 
p1·zykłac!y, zdarzają się jeszcze 
przykre wypadki ta.mania prze­
pisów. Niekle!ly dzieje !'1ię to ze 
złej woli jaklegoś biurok;-aty, 
czas~m jednak przyczyną jest 
nieznajomość <ustaw 1uzez kie­
rowników personalnych. 

Rady zakładowe, a przede wszyst­
kim rady kobiece i organizacje ko­
biece powinny dbać o to. by przepi­
sy mówiące o pracy kobiet ciężar­
nych były powszechnie znane I 
ws:r.edzie w oelni realJzo.wane. 
Bolesław Bierut na VII Plenum 

•ce PZPR jRko jedną z głównych 
przyczyn zbyt wolnego wzrostu 
zaitrudnienia kohiet wymienił bur­
żuazyjny stosunek do kobiety. Wska 
zane prze7. nas fakty niewłaściwego 
tr<tktowania matek cechtrie 
wb11śnie t~.ki burżuazyjny stosunek. 

Nam jest potrzebna do pracy 
każda para rąk. Jak najwięcej 
kobiet chcemy przyciągnąć do ro­
baty. I dlatego musimy otoczy6 
pracujące kcbiety jak na,itrosldiw 
szą ovieką. za.pc-wniając im wszel 
kie zd()bycze ustawodawstwa so­
cjalnego! 

(ka) ' 

Niewinne igraszki 
i ich winowaicy 

Spacerowicze odwiedzający 
Park . Staromiejski upodobali so 
bie piękne skarpy, jako miej­
sca, gdzie najwygodniej się le­
ży. Zaś najmłodsi obywatele po 
trafią godzinami uprawiać tam 
szlachetną zabawę „z górki na 
pazurki". 

Qczywiście, nic by nie było 
w tym złego, gdyby owe nie­
winne igraszki nie powodowały 
niszczenia skarp, których budo­
wanie i utrzymanie kosztuje du 
żo pracy i pieniędzy. 

Nad tym trzeb<;i się zastano­
wić zawsze, ilekroć przyjdzie 
komuś chętka dotknąć stopą po 
nętnej pochyłości zielonych 
~M~ ~ 

Jakie wycieczki 
czekaiq nas 
w nadchodzqcq 
niedzi'elę? 

W najbliższą niedzielę, 13 lipca 
br., Polskie Towarzystwo Turystycz 
no-Krajoznawcze w Łodzi organizu~ 
je następujące wycieczki: 

do Spały (koszt - 11,50 zł); 
do Warszawy (ko.szt - 19,50 zł). 
Obie te wycieczki pojadą pocią-

gami. Wyjazdy samochodami orga­
nizuje się: 

do Nieborowa i Arkadii; 
do Piotrkowa i Sulejowa. 
Koszt udziału w tych wyciecz~ 

kach wynosi 14,80 zł. 
Zgłoszenia przyjmuje PTTK do 

godz. 12 w sobotę. 

W sklepach, zakładach zbiorowe­
go żywienia, domach mieszkalnych 
i zakładach pracy odbywać się bę­
dą specjalne kontrole. Zorganizuje 
się również cykl odczytów i poga­
danek oraz wystawę, które zapozna 
j4 łodzian z walką z chorobami za­
katnYmi wśród d.Zieci i dorosłych. 

WACEK: - Cóż to za wandale! I WACEK: - Zieleń chroni nasze WICEK: - Co robisz? Na stare I WACEK: - Już teraz widzisz, do 
Popatrl na te drzewa. Aż serce się płuca przed chorobotwórczymi bak- lata poczułeś w sobie talent rzeż- czego mi była p,otrzebna deszczuł-
kraje z rozJjacży„. teriami. Co tu zrobić, żeby tego ro- biarski? ka? 

. Jut ' 

WICEK: - To nasi kochani wcza · dzaju fakty, jak w lesie, nie ntłały WACEK: - Mnie malarstwo wy- WICEK: - Ach, ty głuptasie! 
sowicze uważają za koniec:ime zosta więcej miejsca? Aha„, Już wiem.„ J starczy. A co roblę z tą deszczułką, Przecież przybijając do drzewa ta­
Wić wszedzie oamią,tkę po sobie„. przekonasz sie niebawem„.. ·, r bliczkę z napisem, żeby nie niszczyć 

. drzew, sam je .~!:nczYSz! CD. c. jutro) 

/ 
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Nr 165 

-Grają jak„. 
Wczoraj na stadionie Wojska Polskiego 

w Warszawie nastąpiło uroczyste otwar· 
cle U akademickich mistrzostw Polski. 

W loży honorowej zasiedli m. Inn.: wł· 
cemln. Szkolnictwa Wyższego, Krassow­
ska, przewodnic7.ący Zarządu Głównego 
AZS, poseł Szałkowski oraz wiceprze· 
wodnlczący Rady Naczelnej Zrzeszenia 
Studentów Polskich, l\I. nara, który do· 
konał otwucia mistrzostw. 

Jedziem y na Zlot 
-Ach, szkoda słów, 
lepiej n:c nie mówić„.· 
Aż żal było patrzeć na wczoraj­

sze „zmagania" reprezentacji Łodzi z: 
druźyną województwa łódzkiego. Tru 
dno sobie wyobrazić piłkę nożną w 
jeszcze gorszym wydaniu od tego. 
kt.Jre pokazali łodzianie. 

W imieniu wszystkich zawodników uro 
czyste pl'&yrzeczenle złożył student Wyż­
szej Szkoły Ekonomicznej w Szczecinie 
I mistrz Polski w dziesięcioboju - Pa· 
choi. 

Po przemówieniach wicemin. E. Krassow 
&klej I wlceprzew. Rady Nacz. ZSP, M. 

w przeświadczeniu dobrze spełnionych obowiązków 
Ekipa łódzka godnie będzie reprezentowała swe miasto 

Spotkanie, rozgrywane o puchar 
przechodni ZŁ i ZW ZMP, zakoń­
czyło się w pełni zasłużonym zwy­
cięstwem województwa 2:0 (0:0), 
którego zespół oparty był na zawo­
dnikach tomaszowskiej Spójni. Bram 
ki zdobyli Anioła i Wędrak. 

Hary, rozpoczęła się barwna detllada 1.700 Za kilka dni rozpocznie się Zlot 
studentów - uczestników II akadem. mi· 
strzostw Polski, reprezentujących wyż· Młodych Przodowników, w którym 
sze uczelnie: Białegostoku, Częstochowy weźmie udział 10 tysięcy sportow­
Gl.lwic, Gdańska, Krakowa, Katowic, Lu: ców z całej Polski, wyróźnionych 
ll;ma, Lodzi, Olsztyna, Poznania, Rokit· we współzawodnictwie sportowym. nicy, Szczecina, Torunia, Wrocławia I 
Warszawy. Z Łodzi wyjedzie 250-osobowa gru-

Wynikl pierwszego dnia, w którym od· pa sportowców. 
były się fln~ły w trzech lrnnkurencjach o yt t · t oraz eliminacje, wyglądają następująco: zaszcz ne prawo uczes nic wa 

Skok wzwyż kobiet (finał) _ l) Btałkow· w Zlocie 11biegało się tysiące spor­
slm (WSWF - Poznań) 1,41, 2) Fyda towców naszego miasta, startując w 
(SI - Szczecin) 1,41. licznych zawodach i podejmując zo-

Rzut granat<'m kobiet (finał) - 1) Stan· bowiązania indywidualne lub zespo­
ko (AWF) 42,15, 2) Iwaszkie wicz (AM - łowe. I tak w Biegach Narodowych Lub.lin) .40,1.2, 3) Sporna (WSWF - Po· 
:man) 37,18. brało udział 22.984 uczestników, z 

Konlmrencje męskie: bieg 10.ooo m l) których 21.367 uzyskało normy 
Dogos (Politechnika Wrocław) - Węgier BSPO i SPO. 
studiujący w Polsce - 34:50,4, 2l Majew- W wieloboju SPO startowało 153 
skl (SI - Szczecin) 35:25,2, 3) Puchła (Po· d "k · Il " t t · h b l itechnlka Gliwice) 3s:5s,o. I zawo m ow. osc s ar UJącyc y-

dl~ HALLO-- -
~ HLS1C1hA-iil 

łaby większa, gdyby wielobój był 
rozgrywany w konkurencji SPO i 
BSPO. GKKF przy opracowywaniu 
regulaminu wieloboju powinien 
wziąć to w przyszłości poa uwagę. 

W zawodach kolar skich o prawo 

uczestriictwa w Zlocie ubiegało się ne. I tak członkowie koła sporto­
tylko 664 zawodników. Powodem wego Budowlani Nr. 460 zobowiąza­
tego był brak należytej propagandy li się wykonać w 150 proc. plan zdo­
ze strony ŁKKF i ZŁ ZMP. bycia odznak SPO. Ich zobowiąza­
Pocleszającym objawem był fakt, nia produkcyjne przekraczają sumę 

że niektóre zakłady po raz pierwszy U tysięcy złotych. 
startowały w ulicznych biegach szta Koło przy Wytwórni Filmów Fa­
fetowych, jak np. ZJG Łódź-Północ, bularnych wybudowało własnymi si­
Zakłady Wyrobów Gumowych i inn. łami 2 boiska do siatkówki i zobo­
Z drugiej strony - 13 sztafet (na wiązało się urządzić w dniu 15 lipca 
225 kół) to za mało. Ostatecznie na mistrzostwa zakładu w kilku konku­
Zlot pojadą sztafety ZPB im. Dzier- rencjach. 
żyńskiego, Łódzkiej Fabryki Maszyn I Sekcja narciarska AZS zobowią­
Włók. i Centrali Zbytu Art. Techn. zała się wybudować w Łodzi skocz­
Przem. Włók. nię narciarską, przeznaczając na ten 

W Swięcie Kultury Fizycznej bra- cel 120 roboczogodzin. 
la udział nie notowana dotąd liczba Realizacja podjętych zobowiązań 
młodzie~y - .około. 14 tysięcy. S:Wię- w wielu kołach została już zakończo 
to spełniło więc wielką rolę pohtycz na. Dowodem - wydanie w ostat­
ną i propagandową, wzmacniając nich dwóch miesiącach 5.479 odznak 
nasz sport związkowy. SPO i BSPO. Dla porównania war­

Dla uczczenia Zlotu oraz VIII rocz to powiedzieć że w pierwszym pół-

Żeby mieć obraz gry łodzian. trze 
ba sobie wyobrazić podania, które 
zwykle trafiają do przeciwnika, ak­
cje. które kończą się na linii środ­
kowej, strzały do puste.i nawet 
bramki przeniesione o kilkanaście 
metrów w górę lub w bok itp. Je­
dnym słowem - typowo „łódzka 
gra". 

Zawodnicy województwa wypadli 
o klasę lepiej. Widać tu było i pe­
wną myśl w gi ze, i celniejsze poda­
nia, i efektywne wykończenie ład­
nych zagrań. nowodem chociażby 
druga bramka, zdobyta w wyniku 
naprawdę pięknej kombinacji. 

Na przedmec:r.u trenerzy pokonali 
sędziów 6:2 (3:0). 

SOBOTA, 12 LIPCA 
14 .15 Muzyka. 14.40 Przegląd p r asy li­

tera ckiej . 14.50 Wiązanki melod ii. 15.10 
„ Synowie" - odcinek powieści. 15.30 Dla 
świ etlic dziecięcych - audy cj a słowno­
m uzyczna . 16.00 Utwory na altówkę. 
17.35 Duety fortepianow e. 17.45 Audycja 
lite rack a. 18.00 „ G azetka muzyczna" 18.30 
Wszechnica Rad iowa - ku rs II. 19.30 Mu 
zyka i aktualności. 20.00 ., Przy sobocie 
po robocie". 21.30 Pieśni. 22.00 „Kłapa­
c1e u l ud ożerców• • - f ragmen t powieści. 
2?.20 Mo>aika muzyczna. 23.00 Muzyka 
Caneczna . 

mcy PKWN ogółem 115 kół podjęło roczu ub. r. '.wydano około 200 od- Tak1"'e1· ··mpre•y zobowiązania sportowe produkcyj- znak SPO i BSPO. Ił. 
----------------------------- I Trzeba jednak powiedzieć sobie, wczssow1'cze w Spale 

Pl.er WS Ze k I. • że niektóre koła sportowe nie doce-
f OK/.•• niły znaczenia apelu Zarządu Głó- daWRO ftl•e oglądali" 

Nocne dyżury aptek 
Dzisiejsze j nocy dyżurują w LOdz:! 

apteki: P iotrkowska ł65, Narutowicza 6, 
Rzgowska 147, Więckowskiego 21, Karo­
lewska 48. Przybyszewskiego łl. Lima­
nowskiego 80 i Al. Kościuszki 48. 
Dyżur położnlczo-g1nekologtczny: dztł 

całą dobę dyżuruje szpital im. M. Curle­
Skłodowskiel. ul. Cu rie-Skłodowskiej 15. 

Nowy - Opera Sląska - „Don Pasqua-
le" - 19 

Wojska Polskiego - „Sługa dwóch pa­
nów" - 19 
Mlnyczny - „Niespokojne szczęście" -

19,15 
Letni - •• Objeżdżalnla społeczna"' - 19.30 

BAJKA - Nikt nlc nie wie - 18, 20 
BALTYK - Pod n iebem Sycylii - 16.10, 

18.30, 20.30 
GDYNIA - Program naukowo-oświato­

wy - 17, 18, 19. Pieśń Abaja - 20. 
Progr am dla najmłodszych - 16. 

MLODA GWARDIA - Załoga (Przegląd 
filmów mlodzieżowych) - 16, 18, 20 

1 MAJA - Wesoły jarmark - 17.30, 19.30 
MUZĄ - Kariera w Paryżu - 18, 20 
POLONIA - Mury Malapagl - 16.30, 

18.30, 20.30 
PRZEDWJOSNIE - Cieni• na torach -

18. 20 
REKORD-nieczynne z powodu remontu 
ROMA - Pani Dery - 18, 20 
SOJUSZ - Orzeł Kaukazu, I ser. - U 
STYLOWY - Na granicy - 18, 20 
SWIT - Nedznicy l ser. - 18, 20 
TATRY - Nieczy nne z powodu remontu 
WISLA - Akcja B - 16, 18, 20 
WLOKNIARZ - Małżeństwo aktorki 

16.30, 18.30. 20 .30 
WOLNOSC - Sekretarz Rejkomu 

16.30, 18.30, 20 .30 
ZACHĘTA - Nieczynne z powodu re· 

mon tu. 

Mimo starań nie u­
dalo się Ogniw u. prze 
nieść zawodów na 
sobotę. żużlowcy Ko 
le jarza (Rawi cz) ob­
stawali przy niedzie­
li, toteż ujrzymy i ch 
tego dnia o 11.30. 

W zawodach tych 
weźmie udzial także 
mi strz Polski Szwen 
drawski. Ten 20-let­
ni zawodnik Ogniwa 
zajęty jest ostatnio 
egzaminami na Poli­
technice Warszaw­
skiej. 

- Muszę się teraz 
wziąć szczególnie so­

~„. 

lidnie do nauki, bo w . tym miesiqeii I - N a pewńo. Mecz z Kolejarzem 
czekają mnie trzy egz1.nniny - mó- jest dla nas decydujący. Jeśli go 
wi Szwendrowski. . wygramy, d_ostajemy się do dalszej 

- A .iak pan to' godzi ze sporte1n? rundy, a jeśl.i przegramy, będzfemy· 
- Dotychczas jakoś to idzie. Te- wakzyć o dalsze miejsca . .. 

raz siedziałem dwa dni w Łodzi, - A jak pan wlaściwie trafił na 
dzisiaj wyjeżdżam do Warszawy na tor żużlowy? 
egzamin, a w sobotę rano jestem 
znów w Łodzi ... 

- Będzie pan startował na pe­
wno? 

FAG-GWARDIA 1 :1 (1 :0) 
Rozegrany wczoraj w Krakowie 

międzynarodowy mec:a piłkarski po­
i:niędzy wiedeńską drużyną FAC, a 
zespołem Gwardii, uzupełnionym 
kilkoma zawodnikami OWKS, za­
kończył się wynikiem remisowym 
1:1 (1:0). 
Bramkę dla druźyny wiedeńskiej 

zdobył Dommanich, dla Gwardii -
Kroczek. Sędziował Walczak z War 
szawy. Widzów około 20 tys. 

- Prawie przypadkiem. „Pierw­
sze kroki" stawiałem w biegach u.licz 
nych w Lublinie, w ub. roku.. Po­
tem znalazłem się raz na obozie w 
Bytomiu i dosiadłem „Excelsiora" i 
- poszło mi dobrze. Olejniczak u­
czył mnie, jak „trzymać" motocykl, 
no i zostałem n~ żu.żtu. Chociaż .•• 

- Co chociaż? .•• 
- .. . ciągnie mnie do poważniej-

szych biegów ulicznych. Chcialbym 
spróbować szczę§cia ..• 

- Ale chyba nie na stale? 
- O nie! Mimo wszystko żużel 

bardziej mi odpowiada ... 
- W takim razie - do niedzieli! · 
- Tak jest, do niedzieli • • • i dni 

następnych! 

wnego ZMP i nie podjęły źadnych 
zobowiązań, jak np. koła przy ZPB w ośrodku wczasowym w Spale 
im. Armii Ludowej i 1 Maja, względ odbyły się ostatnio propagandowe 
nie podjęły zobowiązania formalnie. zawody tenisa stołowego z udałem 
jak np. w ZPB im. Marchlewskiego. zawodników Łodzi , Leszna i Toma­
gdzie członkowie koła zobowiązali szowa. w meczu międzymiastowym 
się „systematycznie uczęszczać na Łódź pokonała Tomaszów 6:1, przy 
treningi, nie palić papierosów itd., 
z tym, że zobowiązanie zostanie ,vy- czym punkty zdobyli Wystop i Su­
konane, o ile zawodnicy będą zdy- peł - po 2, Kr.i:ysik OTaz paTa Krzy­
scyplinowani i prowadzić będą wła- sik-Supeł - po 1. Punkt dla Toma­
ściwy tryb życia" (wyjątek z zobo- szowa zdobył Pacak. 

. . W rozegranym turnieju kobiet wiązania). męźczyzn w którym brali u-
Były to jednak tylko wyjątki. . I dział także 'wczasowicze, zwyciężył 
Podsumowując okres przygotowan Supeł przed Krzysikiem (obaj Łódź), 

przedzlotowych, moźemy śmiało po- I a wśród kobiet Hajnrychówna 
wiedzieć, że sportowcy Łodzi w Czy- (Łódź) przed Nowakówną (Leszno). 
nie Lipcowym oddali do uźytku 
szereg obiektów sportowych oraz .WY 
konali z.nad.wyżką .i;:woje. pl'1.q,.y: „ 

W odpowiedzi na apel: ·ZG ZMP 
kQła §portowe .w_zmogły _!l'l\l'!l . dzią~!: 
ność, a tysiące ich członków ubiega­
ło się o prawo startu na Zlocie. 

Osiągnięcia zlotowe posłuźą nam 
jako wytyczne do dalszej pracy nad 
umasowieniem kultury fizycznej 
wśród naszego społeczeństwa, a tym 
samym do zwycięskiej realizacji za­
dań Planu 6-letniego. 

Zdzisla.w Boro"tmki 
sekretarz ł'~KKF. 

Kolejarz (~arszawa) 
Budowlani(Gdańsk) 3:2 (2:0) 

W czwartek 10 bm. odbyło się w 
Gdańsku ostatnie spotkanie z cyklu 
rozgrywek o puchar Zlotu między 
miejscową drużyną Budowlanych a 
Kolejarzem (Warszawa). 

Mecz zakończył się zwycięstwem 
drużyny warszawskiej 3:2 (2:0). 

DYREKCJA MIEJSKIEGO 
PRZEDSIĘBIORSTWA 
„ Ó°G'RODNICZEGO 

w Łodzi ul. Wojska Polskiego 83 
zawiadamia, że do dnia 20 lipca 
br. przyjmuje zgłoszenia na wy­
konaw5two robót z zakresu urzą­
dzenia wszelkich zieleńców w ro­
ku 1953. Zgłoszenia w terminie 
późniejszym uwzględniane nie 
będą. 1828-K 

Pracownicy poszukiwani 
Tkaczy na krosna angielskie rewolwero­
we, tkaczy na krosna kortowe, śrubow­
ników, przykręcaczy 1 robotników go­
spodarczych zatrudnią natychmiast za­
kłady Przemysłu Wełnianego im. W Łu­
kasińskiego, Łódź. ul. M . Nowotki 8.~·85 . 
Zgłoszenia osobiste przyjmuje cizia! per­
sonalny, ul. M. NQwotkl 77. 178'1· K 

10 pracowników fizycznych zatrudnią na· 
tychmiast Spółdzielcze Zakłady Chemicz­
ne „Oleina" w Łodzi. Zgłoszenia - ulica 
Sarnia 3 u referenta personalnego. 

1830· K 

Gońców zatrudni RSW „Prasa", Piotr­
kowska 96. Zgłoszenia do referatu kadr. 

1824-K 

136) przed pułkownikiem, wyczuł od razu, że 
jest zgubiony. Bezskutecznie szukał na pal 
cu pierścionka z trucizna. 

na grubych wargach i nie przerywał zez­
nań. Nic mu nie odpowiedział, tylko za­
kończył na tYm przesłuchani·e i kazał ma 
larza wyprowadzić. 

Żandarmów zastanawiały jednak błony 
fotograficzne oraz :pierścionek z cjankali 
w oczku, znalezione u Koreańczyka pod­
czas osobistej rewizji. Zeznania jego po­
traktowano jako mało wiarygodne, twier­
dz.ił on bowiem, że negatywy znalazł i nie 
wie, co one przedstawiają. Major M. P. 
kazał odbić powiększone fotografie z ne­
gatywów, lecz zupełnie nie mógł się zo­
rientować, czego te odbitki don:czą. O­
desłał je więc oficerowi FBI, który właś­
nie przybył z Phenianu, aby przeprowa­
dzić śledztwo w sprawie sabotażu. 

Wysłał natychmiast szyfrowany meldu­
nek do Seulu i już na drugi dzień przy­
był do Sunandżu pułkownik Miller. 

Po udar.ym zamachu na willę Kiir Se­
na i zniknięciu Janany oraz kapitana, Mil 
le.r stracił całkowicie nadzieję na odzyska 
nie dokumentów. Żył w ciągłym strachu, 
że lada dzień radio ogłosi wiadomość o 
przedłożeniu dokument6w przez rząd pół­
nocno - koreański Orgar:izacj[ Na,rodów 
Zjednoczonych. Represje wobec ludności 
Seulu były wynikiem tych właśnie obaw, 
stale dręczących pułkownika. 

Miller przyglądał się Koreańczykowi 
badawczo, a Emi oblewał się pod ·jego 
spojrzeniem zimnym potem. Był tak prze­
rażony, że n.ie słysza:ł nawet :pierwszych 
pytań Amerykanina. Ktoś przywrócił mu 
przY'tomnOŚĆ potrząśnięciem za ramiona, a 
Miller rozpoczął indagację. Przede wszyst 
kim zapytał malarza przy jakiej okazji 
pozr.ał szkockiego majora. Pytanie to na­
tchnęło Emiego otuchą. 

- Ch<Xłz.i zatem o sabotaż w składzie 
amun.icji - pomyślał. 
Odpowiadał na zadawane pytania z 

godnością, usiłując m6wić obojętnie o 
szczegółach podróży ze Szkotem. W resz­
cie sam · zaczął pytać, co się z maforem 
dzieje, podkreślając ze smutkiem, Że je­
dyną jego wadą jest zbytni pociąg do al­
koholu. W trakcie opowiadania Koreań­
czyka Miller położył przed nim fotogra­
fie i ni stąd ni zowąd zapytał, jakim spo 
robem wszedł w posiadanie tych negaty­
wów. Emi odpowiedział, Że znalazł je 
przypadkowo. 

Po południu dokonano konfrontacji Ko­
reańczyka z majorem Scottem. Major czuł 
się dotkn,ięty w swojej godności i zażądał 
przek~ania wiadomości o jego aresztowa 
niu angielskiemu dowództwu. Wprawdzie 
Miller obiecał to Szkotowi solennie, lecz 
nie miał wcale zamiaru porozumiewać się 
z brytyjskimi władzami w sprawie Sc0t­
ta. Aresztowany mógł być bowiem rów­
nie dobrze na usługach komunistów, jak i 
agentem Intelligence Service. 

Gdy Scott wyszedł z pokoju, sprowa­
dzono trzech koreańskich maryr.arzy. 

·TwaTze ich były zniekształcone nie do po­
znania, a ubrania poplamione krwią. Bu­
chaltera spółdzielni wniesiono na czymś 
w rodzaju noszy. Wszyscy trzej trwali w 
kamienn Ym milczeniu i ani słowem nie 
zareagowali na zadawane im pytania. 
Obserwując ich, Emi doszedł do wnio­

sku, że ludzie ci na pewno się nie załah1ią. 
Indagowany przez Millera nie przyznał 
się w ogóle do znajomości z nimi. 

Oficerem FBI był major Ross, mianowa 
ny szef em oddziału FBI w Phenianie, bez 
pośrednio po zajęciu przez Amerykan6w 
północnej sitolicy. Gdy major Ross obej­
rzał odbitki, nie wierzył własnym oczom. 

Gdy wziął w ręce fotografie dokumen 
t6w, odżył na nowo. Polecił przyprowa­
dzić malarza do budynku zarządu miej­
skiego, gdzie mieściło się chwilowo do­
wództwo amerykańskie. Emi, SJtanąwszy Miller słuchał z ironicznym uśmiechem (D.c.n.) 
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